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oo koza 


Zawiadomienia o ślubach, 


zabawach. przedstawie- 
niach i konce'tach są płatne 


DZIENNIK POLITYCZNO-SPOŁECZNY 


WYCHODZI O GODZI.1E 8-MEJ RANO. 


J 14 groszy. 
Cena 16 kalerzy. 

| 1x fenigów 
Prenumerata miesięczna; 
%2 kar. 50 hal, 2 marii 50 
fenigów lub rubla 25 k 
Z przesyłką pocztową 3 ko- 
rony, 3 mark: luh I ruble 

50 kep 
Kwartalnie trzy razy tyle. 
Cena ogłoszeń: ogloszenia 
drahne po 6 h. od wyrazu. 
atoszenia reklamowe pu 
30 h. za wiersz (peiit) lub 
jego miejsce. Nekrolog , za: 
wiadomienia o ślubach | 2a- 


o 


bawach po 50h, od wiersza. 


POLSKI 


Nadesłane po 1 KOR TMIN 

(50 k) za wiersz pelitowy 

Załączniki padług osobnej 
Lumowy. 


GAZETA POLSKA” jest do nabycia we wszystkich Biurach dzienników, księgarniach, trafikach, wogóle tam, gdzie jest wystawiony napis: Tu jest do naby- 

cia „GAZETA POLSKA". Takie napisy wystawiona są w Dąbrowie, Zagórzu, St'zemieszycach, Niemcach, Wolbromiu, Jędrzejowie, Radomiu, Loblinie, P.otr 

lowie, Gołonogu, Sławkowie, Olkuszu, Miechowie, Kielcach, Bulesławiu i t. d. Prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje Administracya w Dąbrowie ul. króla Jana 
Sobieskiego Nz 9 (dawniej Szosowa). 


Depesze Biura Korespondencyjnego 


zdnia 18 października. 


Uniemożźliwienie amerykańskiej 
akcyi dla Polski. 
Odparteatakina wszystkich frontach 
Wódz rumuński o męstwie 


swej armii. 


Uniemożliwienie amerykańskiej akcyi ratunkowej dla Polski. 


LONDYN 18 października. 
ny Zjednoczone): 


Biuro Reutera donosi z L’ rngbranche (Sta- 


Prezydent Wilson podał do wiadomości, że jego osobista interwencya u 
europejskich panujących, w sprawie dostarczenia żywnośsi ludności Polski wy- 
danej na śmierć głodową, nie dała rezultatu. OJpowiedzi, które nad-szly od 
króla angielskiego, prezydenta Francyi i cesarzy: austryackiego i niemieckiego 
zawierają tak sprzeczne opinie, że niemożliwem jest dojść do porozumienia, 


BIULETYN URZĘDOWY AUSTRYACKI. 


WIEDEŃ 18 października. Urzędowo doaoszą: 
NA FRONCIE WSCHODNIM. Grupa arcyks. Karola. Na granicy wę- 


giersko-rumuńskiej nie zaszła także | w dniu wczorajszym żadna istotna zmiana, 
Na wschód od Kirlibaby odparły nasze wojska kilka rosyjskich ataków. 

Nad Bystrzycą sołotwińską walki parroli. 

Na froncie ks. Leopolda Bawarskiego na północny wschód od Bołszo- 
wic nad Narajówką zdohyły wojska hawarskie silną rosyjską redutę, przyczem 
zabrały nieprzyjacielowi 2 oficerów, 350 żołnierzy i 12 kara- 
blinów maszynowzch. 


Nad górnym Seretem został rosyjski atak unicestwiany w zarodku. 


NA FRONCIE WŁOSKIM. Poważne siły nieprzyjacielskie zaatakowały 
wczoraj wleczorem nasze pozycye na Munte Testo, na grzbłecie Rolte i na pół 
noc od szczytu Passubio. Dziełni obrońcy odparli krwawo ten wypad. 

W poszczególnych punktach doliny Fleims, na 
na wyżynie Krasu ożywiała się działalaaść artyleryi 
wydatne. 


NA POŁUDNIOWO-WSCHODNIM FRONCIE. 


francie Dolomitów oraz 
oi czasu do czasu wcale 


W Albanii nic na 


wego. Von Höfer. 


BIULETYN URZĘDOWY NIEMIECKI. 
BERLIN 18 p ździernika. Urzędowo donoszą: 


NA ZACHODZIE. Walka artyleryi osiągnęła na froncie zachodnim, 
zwłaszcza na północ od Somme w szerokich odcinkach poważne natężenie, Wie- 
czorem zaatakowali nas Anglicy pomiędzy Lasars a (Gueudecourt, a Francuzi 
na przestrzeni o1 Lesboeufs aż pa Rancourt. Nasz niszczący ogień na rowy 
wypełniane szturmującym nieprzyjacielem rozbił w zarodku atak po obu stro- 
nach Eaucourt l'Abbaye, Pod Gueudecourt przyszło da gwałtownej wa'ki wręcz, 
w której utrzymaliśmy w zupełności nasze pozycye, Francuzi atakujący od stro- 
ny Morval i Rancourt zostali odparci po gwałtownej walce. Do Sailly wdail się 
nieprzyjaciel, walka w tem miejscu trwa jeszcze, 


Na boku od miejsc głównego ataku: pad Thiepval Courcelette | Boucha: 
Vesnes nie przyniosły wypady ża lnego powo izena atakującym. 
Na wschodnim brzegu Mozy żywa dzialalność ogniowa, 


NA WSCHODZIE. Po rozbiciu się w ciężkich stratach ataków piecho: 
ty przeciw frontowi na zachód od Łucka ograniczył nieprzyjaciel swoją działal: 
ność tamtejszą do żywego ognia artyleryjskiego. 

Piechota nmieprzyjacielska atakująca austro węgierskie pozycye pod 
Zwierzynem na północay wschód od Załuziec została wśród ciężkich strat wpę- 
dzana z powrotem do własnych rowów 

Nad Bystrzycą sołotwińską nie udał się atak nieprzyjacielski przeciw na- 
szym wysuniętym naprzód pozycyam. 

W Karpatach ostrzeliwa! nieprzyjaciel silnym ogniem działowym wzgó- 
rze Ludowej. 


NA FRONCIE MACEDONŃSKIM wzmożony ogień dzialowy na zachód 
kalei Monastyr (B tolj) — Florina jakoteż na północ i północny wschód od 
Nidże planina, poprzedził częściowe nieudałe ataki nieprzyjacielskie. 

Bułgarski wypad wyczyścił serbskie gniazdo na północnym brzegu 
Czerny. 

Von Ludendorff. 


Rozkaz dzienny ks, Leopolda bawarskiego. 


KRÓLEWIEC 18 pażdziernika, Książę Leopold bawarski wydał rozkaz 
do podległych sobie grup wojsk, w którym, z okazyi odwiedzin cesarza na fron- 
cie wschodnim, wyraża Im podziękowanie i uznanie cesarskie za wybitną dzia- 
łalność przed nieprzyjacielem. 


BIULETYN URZĘDOWY TURECKI. 
KONSTANTYNOPOL. 18 psźłziernika. Kwatera glówna donosi: 


Na froncie kaukaskim, na prawem skrzydłe potyczki z pomyślnymi dla 
nas przeklegiem, 

W centrum przesunęliśmy nasze rowy na wschód, Przedsięwzięte przez 
nas napady na wroga uwieficęone powodzeniem. Na lewem skrzydle pomyślne 
dla nas starcia pomiędzy patrołami wywiadowczymi. 

Na fconcie egipskim dwa nieprzyjacielskie pułki jazdy, które zaatakawa- 
ly Bir Megare na wschód od Suezu zostaly, po zadaniu im ciężkich strat, od- 
parte. Na restcie frontów niema ważniejszych wydarzeń. 


BIULETYN URZĘDOWY BUŁGARSKI. 


SOFIA 18 października, 
dziernika: 


Sztab jeneralny donosi pod dniem 17 paź- 


Na ws.hód od jez, Presba i w łuku Czerny działalność artyleryi. Slabe 
ataki nieprzyjacielskie na Nidże planina odrzucone. Na reszcie frontu słaby o- 
gień działowy. 

Na troncię rumuńskim bez zmiany, 


= 


Co koalicya obsadziła w Atenach. 


LUGANO 18 października. Ajencya Stefaniega donosi z Aten: Tysiąc 
marynarzy floty sprzymierzonych wylądowawszy obsadziło ratusz w Atenach, 
dworce kolejowe w Atenach i w Pireusie i baterye na zamku. 

Król odbył na placu ćwiczeń przeglądytych oficerów i marynarzy floty grec- 
kiej, którzy zostali wysadzeni na ląd i złożył (m życzenia. 


Przed katastrofą Rumunii. 


Francuska „misja ratunkowa” dla Rumunii, 


BUKARESZT 18 października, Przybyła tu lrncuska misya sztabu gene- 
ralnego złożona z gen. Berthelota, ośmiu pułkowników i ośmiu majorów, razem 
z 25 olicerów. Ludność zgotowała m bardzo cieple przyjęc e. Czynnemu współ- 
działaniu m'sya z rumuńskim sztabem generalnym przypisuje się tu wielkie zna- 
czenie, 


Rumuński generał o swej armii. 


BERLIN 18 października, W rozkazie dziennym komendanta 11 rumuń- 
skiej dywizyi plechoty z dnia 23 września, który wpadł w ręce niemieckie, po- 
wiedziano, że „wszyscy żołaierze, co da których stwierdzono, że sami pastrze- 


lą, że cała ich eoergia i usiłna czujność | się nie zmieniło o tyle, by 
winna być na to zwrócona, by do mini-|wojny mogło stać się nieszkodłiwer 
mum zredukować ofary, straty, wyda- |naszej sprawy. | dziś, jak w sierpal 
tek sił i środków, przyczaić się I prze-|1914 roku, jedynie przewaga oręża armii 
trmać — jeśli jednem słowem, wycho-|centralnych jest warunkiem usunięcia na 
dząc z założenia, że mamy do stracenia |stale Moskali z Polski, Dla tych tedy, 
wiele, do zyskania mało, hamował wszel-|co zrozumieli, że pod beiłem Rosy: 
ką inicyatywę, lekceważąc nawet jej e- |lstnienie narodn polskiego jest katorgą | 
wentualne sukcesy, — lo zupeluie nie|a sprawa polska jako wewnętrzna sprawa. 
można mu się dziwić, że chce bardza|rosyjska będzie zawsze załatwiona w spo- 
wymownych i dobrze obwarowanych rę |sób dla nas zabójczy, nie przestalo być | 
kojmi powadzenia, by sę dać skłonić |najżywotniejszym interesem narodowym 
do porzucenia roli biernej, którą sobie| wszystko to, co utrwala i zabezpiecza 
upodohał. zwycięstwo mocarstw centralnych na 
Można z nim walczyć tylko o jego| wschodnim froncie, 
zasadnicz” założenie, można się dziwić Nigdy przecież n'e ludzili się na- 
a nawel gorszyć, że niewolę i ucisk uwa-|dzieją, że Niemcy | Austrya prowadzą 
ża za jak $ zadowalający stan rzeczy, z|wajnę o Polskę i nikt nigdy tego zlu- 
którym się* pogodzić można i który|dzenia w nich nie budził Liczyh tylka 
choćby na bierne konserwowanie zasłu-|na to — co zresztą stało się faktem 
guje. jeżeli już jednak zrozumiemy, że|stwierdzonym — że los bitew postawi 
są i tacy Pulucy, którym pod jarzmem|spruwę polską na porządku dziennym. 
rosyjskiem była wcale dobrze, to z ich Tu warto przypomnieć, że były o+ 
strony nie zadziwi nas pytanie, co nam|kresy, gdy fakt ten był wątpliwym. G iy 
kto da za t, gdy jatzmo zrzucać lub|armia Hindenburga zatrzymała się na li- 
przed jego wznowieniem bronić się bę-|nili Bzury — Rawki, austro węgierska na 
. za : dziemy. linii Nidy i Dunajca a przez pół roku 
Niepokój na dworze królewskim. Ńajżywszem zdumieniem jednak |trwał nienaruszony ten kierunek frontu, 
przejmuje, gdy takież same zapytania | można było przypuszczać, że kaniec woj- 
padają z ust niepodjegł ściowców, ludzi,|ny, rozgrywającej się przecież na roz- 
którzy się szczycą „najdalej idącym" pro-| maitych widowniach, zastanie taki stan 
gramem — powolują na „swoją 1ewolu-|rzeczy, iż nie będzie poprostu miejsca 
cyjną pizeszłość, zaklinają, że wstręt w|na budowę jakiegokolwiek państwa pol- 
nich budzi wszelki kompromis, skiego, a nasza sprawa siłą faktów spad- 
Na początku wojny domagals się|nie z porządku dziennego. Wszystkie 
tylka hroni do walki z Moskalami, ı żą-|do owego czasu poniesione ofiary byly- 
danie owe uzasadniali tem, że przecęż|by w tym razie poszły na marne, jednak 
i mocarstwom centralnym ta kż e zale-|nie wypowiedziano wtedy wątpliwości, 
żeć winno na rozgromieniu w sp ól jczy je ponosić warto, Nie było również 
nego wroga. Nie pozostawiali ich je:|złudzeń co do tego, że nasz udział czyn: 
dnak bynajmniej w wątpliwości, że wy-|ny i samodzielny w obecnej wojnie zdo- 
pędzenie Moskal: z Polski jest w pierw.-|ła jej szale przechylić. Wiedzieliśmy, że 
szym rzędzie interesem Polaków. Obe | Legiony swą liczebaą przewagą, 
cnie coraz więcej z obozu tego podno |lecz swą wartością bojowa, duchem, któ- 
szą sę glosy wątpliwości, czy walka ta|ry je ożywia—| po prostu swą obecnoś- 
nie hyła wyslugiwaniem się cudzej|cią na froncie na rozstrzygnięcie naszej 
sprawie, ba dotąd oiea najmniejszego| sprawy wplynąć mogą. 
duwodu, że mocarstwa centralne 6 Pol Pod tym względem nie zawiedliś- 
skę i dla Polski tę wojnę prowadzą. Co| my się: męstwo, slawa, istotne zasługi 
więcej, warunkują dalszy udział w ak-|naszych bohaterskich szeregów narzuci- 
cyi zbrojnej wypowiedzeniem się na|ly się uwadze świata, przelamały mil- 
rzecz naszych postulatów politycznych, |czenie nawet niechętnej im prasy obcej, 
zagwarantowaniem oczekiwanego wyni-|wywołaly zaszczytne wzmianki w komu- 
ku dotychczasowych wysiłków i ofar. |nikatach urzędowych, obiegających kulę 
Tłumaczyć się to może jedynie chę |ziemską, a w końcu zdobyły sobie wię- 
cią wylegitymowania się wobec zwolen |cej niż sławne uznanie, gdyż osiągnęły 
ników bierności, ustypstwem na rzecz|pierwszy decydujący krak do przeubra- 
ich programu a może rachubą — zresztą | żenia w armię polską, jakim jest bez- 
bardzo zawońdną — że jakieś czarne na|Sprzecznie ostatni reskrypt ces, Francisz- 
bisłem udzielone przyrzeczenia skłoniły [ka Józefa, zmieniający je w Polski Kur- 
by ii h nawet do ofiar, ryzyka i po |pus Pomocniczy, 
święceń. Tylko w pewnej mierze takie Nie jest to zaiste moment, któryby 
wypowiedzenie się mogłoby mieć zoa- usprawiedliwiał mybuchy rozgoryczenia 
czanie agitacyjne, gdyż każdy program]! zwątpienia. Dla polityki czynnej atwie- 
opiera się nie tyle na rozumnwych ai-|ra sę raczej w tym momencie nowe sze- 
gumeutach, ile na organicznych sklon- rokie ı wdzięczne pale, 
nościach 1 narowach nabytych. Kumu Nie mając powodu dziwić się, że 
najwięc j dogadza nic nie robć i cicho] Niemcy i Austrya nie o Polskę wojnę 
siedz eć, ten zawsze do swego ospalstwa| prowadza, nie mamy też powodu da raz- 
ı lenistwa dobuduje teoryę, która udo-|paczy wobec tego, że dziś, gdy żaden 
wodni, że to jest jedyny rozuniny i pa-|jeszcze z kanfliktów nie jest rozegrany, 
tyolyczny piogr=m. Kto ma naturę czyn |żadna ze spraw dla nich żywotnych za- 
ną | skłonności twórcze, ten we wszel-|łatwionu nie została, nie uporały się tak- 
kich warunkach znaj łzie cuś do zrobie:|że 1 z kwestyą polską. Być może, że 
nia i poczytuj: sobie za obowiązek o-|dla nich samych byłoby to korzysti e, 
bywatelski pomyślne okoliczności wy |gdyby jawnie | publicznie swe plany o- 
<yskać, niepomyślne zm eniać, głosy | gdyby z tych planów dowie- 
Bądźmy tedy z góry na to przygi-|dzial się świat, że nie o aneksye na 
tuwani, że ©, co najuporczywiej trwają] wschodzie walczą, lecz o stworzenie ta- 
w bierności, powołując się na brak de-| kiego układu rzeczy, w którym nowe 
cydujących enuacyacys, znajlą mnóstwo|silae państwo między wschodem i zacho- 
uzasadnień dla niedowierzania im, gdy|dem gwarantowałoby trwałość i bezpie- 
się pojawią, i odkryją poza najwyraź'|czeństwo. Musimy się jedoak z tem li- 
niejszemi słowami różne utajone inten-|czyć, że dla Austryi i Niemiec sprawa 
cye i niedopowiedziane myśli, które bę-| polska, choć bardzo ważna, jest jedną z 
dą nakazywały dalszą wstrzemiężliwość.|w elu, że się ona z niejedną inną kom- 
Drobne próbki tak ch wybiegów egoiz-|plikuje i zazębia, że mocarstwa te wal- 
mu i lenistwa mamy już teraz, gdy spra-|czą przedewszystkiem każde o swoje jo- 
wa arm'i polskiej przez utworzenie kar-|teresy, które mogą że lub dobrze ro- 
pusu polskiego wchodzić zaczyna na po-|zumieć, ale których nam w żadnym ra- 
iządek dzienny. zie do rozstrzygnięcia ale oddadzą. 
Z tymi żywiołami senności i bez- Z drugiej strony i one nie mogą 
przechodzi. Goraczkowe dopytywanie|władu wogóle dyskusya jest bezcelowa| mieć żadnej wątpliwości, że i my tak- 
się,czy Austrya i Niemcy istotnie | szcze: |a nawet szkodliwa, gdyż pomaga im|że obecną wojnę i nasz w niej udzial 
rze myślą naszą państwowość wskrzesić, |udawać, że nic nie robią dla jakichś|traktujemy wyłącznie z punktu widzenia 
i epieranie na tem naszej politycznej o łębszych, poważnych motywów, gdy|naszej racyi stanu | byłoby dziwną z 
ryentacyi jest odv róceniem na wspak da- tymczasem ich bezczynność motywuje | naszej strony niekonsekwencyą pozwa- 
nego zagadnienia, sę wprost ich wygodą i idzie w parze|lać im rozstrzygać — nie o tem, co się 
W szczególności w Królestwie Pol fz bezmyślnością. Natomiast rależałoby|z nami stanie, bo to—niestety—nieuni" 
skiem ten sposób ujmowania rzeczy jest|amusić do poważnego zastanowienia się |knione, ale o tem, czego my chcemy Í 
bardzo rozpowszechniony, co jest jed-|tych, którzy w zasadzie są zwolennika: do czego dążymy. 
nem więcej świadectwem zaniku zmysłu|mi polityki czynnej | w pierwszym okre- Ważną | wprost decydującą jest 
politycznego i głęboko zakorzenionych|sie wojny dali tego dowody, a dziś|sprawą, ażebyśmy 2 każdego obrotu 
niewolniczych narowów, Odneutralistycz| zwracają się przeciw swym dawnym ha- [rzeczy w czasie tej wujny wyciągali 
oej prawicy przyjęla go w roku ubie-|słom, biorąc za punkt wyjścia zawudy i|takie konsekwencye, które naszemu inte- 
glym tak zwana niepodlegluściowa lewi |rozczarowania, które mają uzasadniać |resowi państwowemu sprzyjają, z każdej 
ca i z właściwym sobie temperamentem |zmianę ich stanowiska. à okazyi korzystali, hy nasze sły i nasze 
rozagitowala, wyśrubo ała, przesadziła Wojna trwa. Każde osłabienie je-|znaczenie zwiększyć. Z tego punktu wi- 
1 dopiowadziła do absurdu, zadzjąc kłam | inej stropy może tarować drogę da zwy dzenia niezdecydowanie mocarstw cen: 
swym pierwotnym politycznym założe |cięstwa drugiej. Moskali w Polsce już tralnych nie jest koniecznie okolicznością 
niom. alema i zapewne do miej nie wrócą, ale|ujenią,a już możliwość tworzenia wła: 
Jeżeli ktoś już przed wybuchem |tylka dzięki temu, że na drodze pawro-|saego korpusu z narodowymi sztanda*| 
wojny oraz w jej początkach był tego|taej spotkaćhy się mus eli z przeszko-|rami jest taką zdobycza, którą aburaca 
zdania, że neutralność jest dla Polaków |dami, które trudnoby im przyszło prze-|chwytać należy. Tu niema miejsca sa 
najodpowiedniejszą i najdogodniejszą 'o-lłamać, Do dzisiejszego dnia zatem nic wątpliwość, czy wartu? czy się pa 


lli się w ręce, nogi i t. p. mają cadziennie nieuzbrujeni stawać w pierwszej li- 
nii strzeleckiej, aby zginęli z rąk nieprzyjaciela. Uciekających należy chwytać ł 
posyłać do pierwszej linii. Także i odtrausportowywanie rannych odbywa się 
częstokroć w niewłaściwy sposób. W bitwie muszą brać udzial wszystkie szar- 
że i dowódcy. Kancelaryjne roboty należy zalatwiać dopiero po bitwie, Przed 
nam (to jest przed wojskiem rumuńskiem) stoi tylko licha piechota i słaha ar 
tylerya tak, że w 20.000 luizi z silną artyleryą, jaką mamy do dyspozycyi, mo- 
żemy zdziałać cuda i zmyć plamę dni poprzednich“, 


Z niespokojnej Grecyi. 


Rozkaz króla do floty. 


ATENY 18 października. Biura Reutera donasi pod dniem 16 paździer- 
nika. Król wydał rozkaz dzienny do załóg wydanych koal.cyi okrętów, w któ- 
rym mówi, że musieli już wiele wycierpieć, że sera ich krwawią wciąż nowe- 
mi codzień zadawanemi ranami, Rząd musiał rozkazać im opuszczenie okrętów, 
Król życzy w dalszym ciągu rozkazu marynarzom szczęścia w ich wierności oj- 
czyźnie, a ta nietylko jako władca | komendant, ale też jako reprezentant tego 
kraju, któremu slużył wiernie i taxsamo nadal służyć pragnie, W końcu wyraża 
krół nadzieję, że wrychle spełnią się życzenia matynurzy, którzy powrócą w 
posiadanie swych okrętów. 


AMSTERDAM 18 października. Wedlug doniesienia Rentera z Aten miał 
przez noc ubiegłą panować bardzo żywy 1uch między Atenam a Tatoi. Wszyscy 
urzędnicy dworscy zostali powołani da pałacu 


Zgromadzenie Wenizelowców. 


NEW YORK 18 paźlziernika Buro R»utera donosi: Z wezwanych, by 
przyłączyć się do Wenizełosa Greków, zorganizowało się więcej niż 300.000, 
Dnia 16 b. m. 3000 z tej liczby odbylo zgromadzenie, na którem potępiono sta 
nowisko greckiego króla i zobowiązano się popierać Wenizelosa, 


Rosyjska nędza Sanitarna 


CHRYSTIANIA 18 paźlziernika. Z B-rgen donoszą, 2» przejechal tam- 
tędy ambulans sanitarny do Rosyi. W Rusyl ma panować wielki brak lekarzy 
a anor ałów leczniczych. 


Krążownik włoski „Libia“ uszkodzony. 


BERLIN 18 paźłziernika, Urzędowo dnnoszą: Dnia 7 bm, Niemiecka 
łódź podwodna uszkodziła ciężko na morzu Sródziemnem uderzeniem torpedy 
jadący pod osłoną krążawnik włoski „Libia“. 


Sto tysięcy lirów nagrody. 


SZTOKHOLM 18 paź lziernika. Rzą! właski wyznaczył nagrodę 100.000 
lirów za wykrycie i umożliwienie aresztowania inicystora lub sprawcy przypu 
Szczalnego zamachu na okręt wojenny „Lionardo di Vinci“, który jak wiadomo 
zatonął. 


Qdroczony traktat handlowy anvlo-szwedzki, 


SZTOKHOLM 18 października. Nowe rokowania z Anglią w sprawie 
traktatów handluwych zostały z nieznanej przyczyny nagle odroczane. 


iu zbliża, jego urzeczywistnienie wa*un 
kje — jest najświętszym naszym obo 
wiązkiem — nie względem sąsiadów iub 
sprzymierzeń Ów, lecz względem siebe 
samych. Stąd wynika, że śmieszność 4 
hyłoby z naszej strony domagać sę lub 
oczekiwać od koguśkolwiek zachęty, u 
poważnienia, poręczenia — gdy chodzi a 
sprawy, które są w pierwszym rzędzie 
naszemi i które winnibyśmy raczej wszr|- 
kiem! silami i środkami przeprowadzać 
mimo przeszkód zewnętrznych, niż uza 
leżmać od Interesów cudzych, które mo 
ga się z daszymi zbiegać, ale w każdym 
razie z nimi się nie pokrywają, 

lateres mocarstw ceatralnych może 
hyć dla nas tylko pomyślną kuajukturą, 
ale nie może yć punktem wyjścia do 
roztrząsania poszczególnych etapów, ja 
kię sprawa polska w obecnej wojnie 


NASZA RACYA 
STANU. 


Tak często, tak wymowale i log cz 
nie dowodzil śmy światu, że odbudowa 
nie państwa polskiego leży w dobrze 
zrozumianym interesie Europy środko- 
wej i nietylko środkowej, że rozbiór 
Polski był najdalszą wprawdzie ale naj 
głębszą, zasadniczą przyczyną dzisiejsze- 
go krwawego potu -— aż w końcu od 
nieśliśmy pelny sukces, tyle zagra- 
nicą, o co przedewszystkiem chodziło, 
lecz w domu, ca jest znacznie mniej po 
żyteczne. 

Zapomnel śmy mlanowicie, że ta 
lub awo mocarstwo, ten lub ów naród 
europejski może być pośrednio i ubocz 
nie zainteresowany w istn'eniu państwa 
polskiego, lecz tylko o tyle, o ile to je 
go własnemu rozwojowi sprzyjać może, 
2e zatem każde z nich ten problem roz- 
patrywać będzie z punktu widzenia wła- 
snej racyi stanu i, jeśli w braku zabez= 
pieczenia jej na tej drodze znajdzie ja- 
kąć inną, muże z zupełnym spokojem | 
czystem sumieniem przejść nad naszą 
sprawą do porządku dziennego, 

Jedynie dla nas Polaków istnienie 
Polski jest bezpośrednim celem, niezbęd 
ną elementarną potrzebą, która wcale 
udowodnienia teoretycznego mie potrze 
buje, o ile jeszcze uważamy się za na- 
ród żywy i 2yć zdolny I u nas zna 
wuż wszystkie inner, wewnętrzne czy 
zewnętrzne kwestye tylko z tego punktu 
widzenia rozpatrywane być wiany. 

Wszystko to, co nas do danego ce 


czy j doprowadzi? Naród, 
który chce żyć jako państwo, musi za 
wszelką cenę swą siłę zbrojną polęgować, 
a jeśli żył przez blizko sta lat bezbronny, 
chwytać pierwszą okazyę uzbrojenia się 
i wyprowadzenia swej armii na wido- 
wnię decydujących wypidków. Nieobecni 
zawsze tracą. 

Przypomnieć warto hardzo znamien- 
ny fakt historyczny: udział maleńkiej 
armii wloskiej w wojnie krymskiej byl 
niewątpliwie przelewaniem krwi w spra 
wie obcej, a jednak sama stwierdzenie 
wspólności interesów przynioslo kilka 
lat później pomoc Francy', oswobodzenie 
ı zjednoczenie Włoch. 

Przekreślenie i zlekceważenie na- 
szego realnego dorobku tej wajny było: 
by równoznaczne z przekreśleniem spra 
wy polskiej. Domagać się armii a strwo 
nić sposobność do tworzenia jej pier- 
wszego korpusu znaczyłoby tyle, ca chcieć 
majątku i z tej racyi wyrzucić w błoto 
pierwszą sturublówką, boć sta aubli — 
to nie furtuna. 

Ponieważ mocarstwa centralne nie 
o Polskę wojnę prowadzą, więc z ich 
punktu widzema polski maksymalizm 
czy minimalizm, palska bierność czy pol 
ska Inicyatywa, taka luh owaka oryen 
tacya Pulaków są tylko zewnętrznemi 
okolicznościami, konjaokturami, z któ 
remi w ten lub ów sposób radę sobie 
dadzą, biorąc je pad uwagę przy roz 
wiązywaniu zagadoień, z wojną i jej wy 
nikami związanych. Ale z punktu wi- 
dzenia polskiega interesu państwowego 
tylko to, co rozrostawi naszej siły i zna- 
czenia sprzyja, co nam zapewnia udzial 
w wypadkach i czynny wpływ na nie, 
jest pozytywną korzyścią, realnym czyn 
nikiem odrodzenia 


1. Mosaczeńska. 
= 


Anatol France o pokoju. 


Pewien znany profesor uniwersy- 
tetu szwajcarskiego miał niedawna roz 
mowę z ploģśaym autorem francuskim 
Anatolem France, którego poglądy 
na temat przyszłego pokoju przedstawia 
w sposób następujacy: 

„Podczas toczącej się wojny trzy 
malem się zdala ad wszelkich mamie- 
stacyi, gdyż stoję na stanowisku, że 
czlowiek prawdziwie kultuialay wtedy 
dopiero może wydać sąd o wypadkach, 
gdy znajduje się w należytej ad nich 
odległości czasu. Obecnie stoimy za 
blizka strasznego obrazu woj- 
ny, dlatego nie widziny wielkiego, 
gorzkiego addziaływania całego ubrazu, 
lecz tylko jaskrawe plamy, Du tej też 
pory przyczyn wojny nie mażźna jeszcze 
należycie rozpoznać; to, ro mówi o tem 
jedna czy druga strona, jest jeszcze nie 
dojrzale. Dopiero po wlelu latach, a 
i wtedy tylko przez bardzo pilne 
i nieuprzedzone badania 
będziemy mogli poznać rzeczy, które 
do wojny doprowadziły. Burza stała 
na horyzoncie od wielu lat i widzieliśmy, 
jak się wzmagała, Wiedziel.śmy, że 
konflikt musi nastąpić, że mądra dyplo 
macya może go przesunąć, ale nie po 
trafi usuoąć, Zadaniem mądrej dyplo- 
macy! stalu się obecnie przygotowanie 
i przeprowadzenie porozumienia 
pokojowego. Byłoby glupstwem 
przeczyć, że pragnienie pokoju jest sil- 
nie rozwinięte po obu stronach. Jeżeli 
nawet przyznamy, że nienawiść Francu 
zów do Niemców jest bardzo wielka, tu 
jednak jeszcze silniejsza jest w nich tę- 
sknota za pokojem. 


My we Francyi nie wątpimy, że 
musimy wywalczyć ostateczne zwycię 
stwo, które umocni naszą powagę mo 
ralną. Ale wydaje się, że Fraacya 
musiałaby poświęcić wszy: 
stkich swoich mężczyzn, aże 
by odnieść takie zwycięstwo. Nie wiem, 
czy roztropny dyplomata nie potraf łhy 
Oszczędz ć naszemu umęczonemu krajow! 
przez zwycięstwo dyploma- 
tyczne tej ostatniej oliary krwi. 
Pokój nie bylby może tak daleki, gdyby 
bodaj jedna strona dała do poznania, że 
może z drugą spokojaie pomówić. Ale 
da tej pory z każdego oświąd- 
czenia oficyalnego doby- 
wa się nienawiść i wście 
kłoś6—i rzeż trwa dalej. Zwały tru- 
pów piętrzą sie, a grad żelazny ryje 
piękną ziemię francuską, Każda manl- 
festacya potęguje deszcz żelazny, każde 
nienawistne słowo kierowników rządu 
(nie zawsze wyrazicieliopinii publicznej) 
morduje setki tysięcy ludzi. 

Byłohy lepiej, gdyby na razie mó 
wiono pa ministeryach 1 parlamentach 


|przy i 
nie chce już słyszeć słów 
nienawiści | wściekłości, 
uszy jej znużyły się od 
krzyku sępów, Każdy te 
skni za niebiańską muzy 


Tak wielka jest już tę 
sknota matek i dzieci, że mąż, ojciec 
puwrócą, zasiądą przy stole, porzucą 
lopaty, a ujrzą plug ojczysty. Gdy 
mężczyźni powrócą do warsztatów, kan 
torów i sal wykladowych, nie tych iiniona 
będą czczone, które do wojny popra 
wadziły, ale tego, który z piekła ognia, 
żelaza | mordu poprowadzi znowu du 
pokoju. 

Czyje będzie to imię?" 

Słowa France'a bardzo mogą być 
potrzebne republikańskiej Francy', nie- 
wolaicy despotycznego caratu, która 
istotnie trwoni bez potrzeby krew swoich 
najlepszych. 


ką pokoju. 


KRONIKA. 


Swoj o swom, W „Kuryerze Po 
znańskim" zamieścił znany ze swoich 
dziwactw, obecnie w (Genewie przeby 
wający m. Wincenty Lutosławski 
bardzo serdeczne wspomnienie osobiste 
a Zygmuncie Ba li ck i m, z którego po- 
dajemy tu kulka najznamienniejszych 
ustępów: 

„Przekonania nasze—pisze p. Luto- 
sławski — różniły się często, ale najwię 
cej w zakresie samej filozofin Balicki 
wprawdzie doszedł do zupełsej pewności 
nieśmiert lności swej jaźni, lecz teore- 
tycznie zawsze rozumował jak idealista 
szkoły Hegla, uważając idee za naczelną 
rzeczywistość hytu i operując ideami, 
bez uwzględniania jaźni. Duszedł także 
do intu'cyjnego pajęcia Boga i Qpatrzno 
ści, ale nie uznawal Kościoła i formalnie 
nawet zapisał się do sekty Kalwinów za 
pobytu swego w Genewie. 

„Różaliśmy się duchowo, bo Bi- 
licki miał zdolność oceny dzieł sztuki 
plastycznej i muzyki, czego mne brak, 
— a obcą mu prawie była sfera doświad: 
czeń mistycznych, stanowiących dla mnie 
główną treść życia duchowego. Lubi 
myśliwstwo, dla mnie obce zupelnie, i byl 
namiętnym palaczem tytoniu, gdy ja nie 
cierpię niczego, co zanieczyszcza pa 
wietrze. 

„Zawsze gotów byl da zadań naj- 
przykrzejszych i ta gitówość wielce się 
przyczyniła do jego przedwczesnego 
+gonn, wskutek spędzenia ostatnich lat 


życia na dalekiej pólnocy” (w Peters 
vurgu). 

„Balicki mial szerokie zaintereso 
wania życiowe, Umia} trafaie osądzić 


obraz, rzeźbę, piękności natury, arcy- 
dzielo poezy!, muzyki lub fiłozof:i, a tuk- 
że dobrze przyrządzoną potrawę, sma 
cany trunek, umiejętnie przygotowaną 
czarną kawę, czego się nie wstydził”. 

Chwostow, a likwid.cya akey ratun- 
kawej w Rosy. P sma polskie w Petera 
burgu dowiadują się, że rada ministrów 
rosyjskich istotnie omawiała już sprawę 
likwidacyi wszelkiej akcyi ratunkowej 
dla wygnańców w całej Rosyi. Stała się 
to z inicystywy ministra skarbu Barka, 
który pierwszy z ministrów rosyjskich 
wystąpił w ostrzejszej farmie przeciwko 
wygoańcom. Rada ministrów poleciła w 
związku z tem Chwostowowi opracowa- 
nie projektu stopniowej i planowej ll- 
kwidacyi akcyi ratunkowej. 

Na Litwie. Pozcańska „Gazeta nara 
dowa“ podaje następujący list żołnierza- 
Polaka, pisany z okolic między Wilnem 
a Smorguniam!: 


„Włócząc się teraz tutaj wciąż za 


frantem, pozneję coraz dokładniej ten 
śliczny a ciekawy kraj, Co w nim jest 
dobrego, pięknego, pożytecznego, to 


stworzył Pan Bóg, albo Polacy. Dziwna 
rzecz, jak tu Maskale przez tyle lat pa 
nowania swego nic a nie nie zrobili do- 
datniega, Można o nich powiedzieć to, 
co się mówi o zlych dzierżawcach: na- 
wet kolka nie wbili W Wilnie oprócz 
<oszar dla swych żołlaków nie zbudo- 
wali nic. Grnieździły się tch urzędy w 
dawuym uniwersytecie polskim i w in- 
nych gmachach polskich, publicznych i 
kościelnych. Wystawili tylko dwa pa 
mniki na urągowisko polskim uczuciom: 
pomnik Katarzyny i Murawiewa wiesza 
tiela. Na wsi to juź nikt nie dotmyślił 
by się, że tam kiedyś Rosya rządziła, 
tak niema śladu jakiejkolwiek pracy dla 
kraju. 

+ Dróg bitych (szos) nie budowana 
wcale. Są ludzie, którzy szosy ni bru 
ku w życiu nie widzielł, Paczty lunkcyo 
nawaly jakby z laski; listowych, zdaje 


się, wcale nie było. 
nością, że do dworów ani listów, ani 
gazet nie odsylano; musiały dwory po- 
syłać na pocztę nieraz o kilka mil od- 
legla, Oczywiście telrfonów nie hyło, 
na prywatne nie pozwalał rząd. Mima 
tych szykan mają naagół tutejsi dziedzi- 
ce Polary bardzo piękne gospodarstwa 
Taki np. Olszew Chomińskiego albo 
Łyntupy Byszewskiego w okolicy S vię 
cian, są tak pięknie zagospodarowane, 
takie mają zakłady fabryczne, gorzelnie, 
młyny, tartaki, że i u nas liczyłyby. się 
do dobrze urządzonych majątków. Na 
tu alo e płodozmiany są intensywne, ba 
klimat na inne nie pozwala, ale bardzo 
racyonalnie obmyślane. Chlop gospoda- 
ruje po dawnemu, postępu nie lubi, ale 
jest rozttopny, porządny, sympatyczny. 
Są też | wse rosyjskie, impartowano 
bowiem chłopów schyzmatyckich: szcze 
gólnie po roku 1863 Nie widziałem ich, 
ba odeszli razem z armią rosyjską, ale 
widać po gospodarstwie, jakie po nich 
zostało, że im daleko do tej choćby kul 
tury, jaką mają miejscowi chłopi, 

Obecnie kraj się podnosi powoli z 
klęsk przez wojnę zadanych. Armia na- 
sza pomaga w tem bardzo. Żołnierze o- 
rzą, sieją, sprzątają. 

Już raz prosiłem; o 
„Pieśni a ziemi naszej" i nie otrzyma: 
lem dotychczas. Często mi po głowie 
chodzą wiersze poczciwego Pola, Tu się 
czuje prawdę w jego słowach, gdy pow 
oczeretach oko ginie“, albo się godzinami 
jedzie wciąż przez... „kraj posępny, sza- 
ry, senny*. 

Śmierć Fil pescu. (B, kor.) Dzieno'- 
ki włoskie donoszą o śmierci znanego 
moskalufila rumuńskiego p. Nike Fili- 
pescu, 

Armia grecka za mocarstwami central- 
nemi. „Motning Post“ donosi z Aten: 
Wierne królowi wojska greckie nie taja, 
że na wypadek, gdyby koalicya miała 
zmusić Grecyę do wojny po stronie koa 
licyi, wojska owe wzdłuż kolei cofną się 
z królem na północ, zgromadzą w Tri 
keli i lam będą czekać na Niemców, 
ażeby z nimi wystąpić do walki z koa- 
licyą. 

Zatarg japańsko-ch ński. „Koelnische 
Ztg.* donosi: |Jak stwierdza „Russkoje 
Słowo”, konflikt między Chinami a Ja- 
ponią jest neunikniony. Japoma rozpo 
częla prace okoła mobilizacyi, a wyrób 
amunicyi zastrzegła dla własnych po- 
trzeb, 

Program flatowy Ameryki. Donoszą z 
Ratterdamu: Departament marynarki w 
Waszyngtonie rozpisał budowę 4 wiel 
kich akrętów bojowych o pojemności 
32,000 ran, 4 statków wywiadowczych, 
20 kontrtorpedowców i 30 ładzi pod- 
wolnych. Program flotowy przewiduje 
na najbliższe trzy lata buduwę 10 okrę- 
tów bojawych, 6 wielkich krążowników, 
20 wywiadawczych łodzi tarpedowych, 
58 kontrtorpedowców i 6% łodzi pad- 
wodnych. 

Chińscy robotnicy w Rasyl. Peterabur- 
ski „Głos Pulski* zamieszcza z południa 
Rosyi następującą korespondencyę: 

Rada zjazdu przemysłowców gór 
n czych projektuje zorganizować na szer 
szą skalę transport robotników Chińczy- 
ków, na potrzeby przemysłowego po- 
łudni», aby, zawczasu przysposabiając 
ich do pracy górniczej, uprzedzić kry- 
zys robotniczy, którego niewątpliwie na- 
leży oczekiwać po wojnie.— Nieuniknio- 
ność tego kryzysu opiera się przede- 
wszystkiem na przypuszczeniu, że prace 
górniczo przemysłowego południa nie 
zmniejszą się jednocześnie z wdrożeniem 
rokowań pokojowych na tyle, aby za- 
potrzebowanie rabotoików, w porówna» 
niu z obecnym momentem, się zmniej: 
szyło. Przypuszczaja, że w pierwszych 
chwilach po wojnie Zagłębis Donieckie 
zostanie jedynem źródłem, z którego bę 
dzie się czerpal opał dla całego niemal 
państwa, a to wskutek tego, że z wielu 
przyczyn zaraz po wojnie nie można 
będzie rachować na zaopatrzenie rynku 
w węgiel dąhrowski, Niema również da- 
nych da przypuszczenia, ze zmniejszy 
się zapotrzebowanie wytworów przemy- 
słu żelaznego, Zwiększony popyt na nie 
ujawnią i odradzające się ewakuowane 
przedsiębiorstwa i zarządy miast (tram- 
waje, wodociągi I etc) i prywatna bu 
dowa domów, a należy również oczeki- 
wać znacznie powiększonego zapotrzebo 
wania na potrzeby budownictwa kolejo 
wego, Takie są mniej więcej perspekty- 
wy produkcyi po wojnie, 

Zrozumiałem więc jest dążenie Ra- 
dy zjazdów przedsiębiorstw górniczych 
da zaopatrzenia zawczasu swych przed 
siębiorstw w siły robotnicze, w brako 
innych, w Chińczyków, robotników bar- 
dzo niewymagających, licha platnych, 
lecz należy wyznać, i hicha pracujących. 


przysłanie mi 


Tyle wiem pew- 


Mówią, że niektórzy z właś | koj 
już się zakrzątnęli koła sprowadzenia 
robotników i, jak mówił pomocnik okrę- 
gowego inżyniera, znaczne partye tych 
przedstawicieli żółtej rasy już są w 
drodze. 

O poprawę doli jeńców wojennych. W 
listopadzie 1916 r. delegacye austryac- 
kiego, węgierskiego, niemieckiego i ro- 
gyjskiegu Czerwonego Krzyża pod egidą 
szwedzkiego Czerwonego Krzyża odbyły 


zjazd w Sztokholmie, mający na celu 
poprawę bytu jeńców wojennych i ró- 
wnomierne ich traktowanie. Uchwaly 


tej krferency! przedłożona rządom, któ- 
re zażądały pewnych zmian, Zmiany te 
przyjęła nowa konierencya, która obrado- 
wała w maju b. r. Tak zmienione uch: 
wały przyjęły natychmiast rządy austro- 
węgierski i niemiecki, a teraz przyjąl je 
także rząd rosyjski. Jestto wieluj krok 
naprzód «u poprawie doli jeńców wo: 
jennych, Uchwały konferency! sztakhalm- 
skich regulują wszystkie kwestye, które 
nie zostały dostatecznie sprecyzowane 
przez konwencyę baską i inne dotych= 
czasowe układy, a których różna inter- 
pretacya przez rządy, zwłaszcza zaś pod- 
władne organy, dawały nieraz powód 
do skarg. Nowe układy regulują ogóloe 
położenie jeńców wojennych, ustalając 
jednolicie minimum tego, ca musi się 
dać jeńcora wojennym, podczas gdy do- 
tychczas zwyczajem było traktować 
jeńców tak samo, jak własnych żołnierzy, 
ta znaczy w różnych krajach różnie, 
Uregulowana jest między innemi także 
służba wywiadowcza wraz z listami 
jeńców i poszukiwaniem zaginionych, 
wymlana spadków po zmarłych jeńcach, 
służba pocztowa, podarunki przysyłane z 
ojczyzny, lektura, zajęcie lekarzy, hygle- 
na, większa swobada ruchów, w końcu 
zapewniono jeńcom służbę opieki du- 
chowej, a w każdym obozie jeńców ma 
być ustanowiony komitet, który będzie 
zastępował interesy jeńców. 

Za to dzieło należysię najgorętsze 
podziękowanie szwedzkiemu Czerwone- 
mu Krzyżowi i jego prezydentowi ks. 
Karolowi szwedzkiemu, który umożli- 
wił koaferencyę sztokholmską : którego 
ustawicznym zabiegom zawdzięczać na- 
leży, że ostatecznie układy te doszly da 
skutku. 

„Fur Freiheit und Recht*— „Unter dem Ban- 
ner der Polnischen Legion". Książeczka ta wy 
dana niedawno staraniem Komedy Szacyi zbor- 
nej we Wiedniu spotyka się w „Deutache 
Warschauer Zeitung" z nader pochlebną ace- 
ną. „Ponieważ Legiony Polskie" pisze D. W. Z. 
w ostatnim czasie wielekcotnie wymienione za- 
stały chwalebnie w sprawozdaniach Naczelne- 
go niemieckiego kierownictwa wojennego, De- 
dzie niezawodnie dla wielu niemieckich czy- 
lelników rzeczą pożądaną poinformowanie się 
o istocie tego wojska. Cena broszury k, 2. 
a 


NADESŁANE. 


Szyny, zwrotnice, wózki kolejowa 
do przewozu ziemi, kamienia, drzewa erc. 


Lokomatywy itp. dostarcza ì wynajmuje 
Expozytura firmy 
Roessemann 6 Kiihnemann, 
Wiedań |. Graben 29. <w Lwów, Potockiego 26. 
= 

Z Dąbrowy 


Żelazna dwuhslerzówki ukażą się 
wkrótce w obiegu. Od dwudziesto hale- 
rzówek | innych monet odróżnić je bę- 
dzie łatwo, na wzór bowiem monet bel- 
gijskich i japońskich będą w środku 
przedziurawiane tak, że będą mogły być 
setkami nawlekane na szourek, Nowa 
moneta drobna zaradzi brakowi drob- 
nych w handlu, co ubecnie często dotkli. 
wie odczuwać się daje w mieście, utrud- 
nia targ i przyczynia się da zaokrąglania 
ten w górę. 

Padatek przemyslawy od dustaw. Na pod- 
Stawie Art; 366, 415 i 133 ros. ust. a padatku 
przemysio wym, każda dostawa podlega obn- 
wiązkowi apłacania odnaśnego pateniu 

C, ı k, Komenda obwadowa nakłada obo- 
wiązek na Magistrat miasta Dgbrowy i wasygt- 
kie Zarządy gminne, aby wszelkie zawierane 
umowy przez zarząd gminny, dotyczące wszel- 
kiego rodzaju dostaw  dzierżaw, podawały do 
wiadomości tut, Oddziałowi skarbowema ©. i k. 
Komendy obwodowej, celem umazliwienia ści- 
słej kontroli pojedyńczych przedsiębiorstw. 

Przyjęcia da ałuźhy przy straży akarhnwej, 
C, i k, Naczelna komenda armii zezwoliła res- 
hrgptem M. V. P. Op, Ne 67390/16 na dalsze 
przyjęcie dobrowolnie zglaszających się miesz- 
kańców obszaru okupowanego do pomocniczej 
slużby przy c. i k. straży skarbowej, pa poż 
przedniem wyszkoleniu przy c. i k. Komendzie 
siraży skarbowej Wojskowego Generalgubet- 
natorstwa w Lublinie. 

Warunki przyjęcia zglaszających się są, 
prócz fizycznej zdolności, następujące: 

a) zupełna znajomość języka polskiego w 
slowie 1 piśmie (znający język niem ecki mają 
pierwszeństwo); 

b) inteligencya odpowiednia da wyzna- 
czonego im zakresu służbowego; 

c) nieskazitelny żywo; 

d) wiek ponad lat 18 do lat 32 najwyżej 


: Sza ym jak i fizycznym, przyczynimy się owod: s 
Karty na mydło. W myśl rozporzą-|tem samem do wychowania ojczyźnie |niemal jakiś siatek czwóraliantom zap 
dzenia szefa okręgu zostaną zaprowa-|synów godnych tradycyi swych ojców|da na dno morza; czasem bywa tych) 
dzone karty na mydlo i proszek mydla- Dochód z kart żałobnych przezna-|statków więcej. į 
ny. Wedlug tego rozporządzenia przy-|czony jest na „D m rodzinny” dla dzie Czwóralianci pocieszają się wobec 
PIR X [pada na osobę 75 gramów mydla tygod fci legionistó v polskich. tego „czasem“... Ostatnie to już zlu- 
a enam a at niowo. W mieście będą te karty doda- Podpisany komitet zwraca się du|dzenie dla każdego straceńca, U my wj 
J Wajskowe General-gubernatorsiwo może | wane do kart chlebowych; na wsi spr mieszkańców miasta Krakowa z gorącą ļ|Polace mawialiśmy: „Jakoś to będzie” 
jednak tych lunkcyonaryuszy każdego czasu bez|dażą mydła zajmą sę miejscowe komi-|p ośbą o zakupywanie tychże kart, któ-|— i bylo coraz gorzej. Szkoda, zał 
AE emanis A EE tety żywnościowe na podstawie list cu |re są da nabycia w sklepie Ligi Kobiet czwóralianei nie znają tego naszego pe- | 
zezwoleniem ojca (opievuna), które winno być|krowych. Dni sprzedaży mydła będą po-|(ul. Wiślna L. 4), we wszystkich skła-|wiedzenia.. Gorzej, że my je znam 
potwierdzane przez gminę. dawane do wiadomości ogdłu przez ma |dach papieru, a w dzień Wszystkich Swię |a postępujemy tak, jakbyśmy go 
Należytości są następujące; gistrat względnie przez komitety żywno |tych przy stolikach u wrót cmentarnych. | znali, skutkiem czego pleśńobsiada na 
Eee eer ULA SpAWE „|ściowe. Komitet: Błotnicka Marya, Dabra- |sze zycie moralne i publiczne,  Ktoń 
E EA R o ait j wolska Marya, Gustawska Zofia, Ha-|się patrzy na ostatnie u nas zadymki i| 
| dodatek paliwy Ę b'chtówna Włotysiawa, Holowińska Ale-|czady, ten prawdziwie musiałby popaść 
wypłacane z góry ad 10 do 10 dni «s'ndr , Kwiecińska Jadwiga, Leowa|w rozpacz, gdyby nie wiedział, że „oig: 
A Za lutkcys wykonane poza iniejscem W Ihelmina hr. Mycielska Wład, Ow=|dy nie wolno rozpaczać zy paspa- 
slużbawem nie będzie jednak iym osobom o z A paczać urzeczy paspa 
przyznane wyższe relutum. crarkiewicz Leontyna, Rettingerowa, Stei-|litej" | że „dla pięciu nawet sprawle- 
__ Oprócz tego otrzymają ndzież, a miana nowa Natalia, Byrska Helena, Gerżab-|dliwych Sodoma może być uratowaną*.... 
wicie: | płaszcz, | bluzę, | czapkę i | parę bu «owa Ma ya, Grulzińska-Pększyc Hen 
tów. 1yka, Hab chtowa dr, Ada, Jaworska An- 
na, Maciejowska Marya, Mikulska Ma: 
tym, Mysłowska Karol oa, Parwiowa Ka 
żimiera, Starzewska Henryka, hr, Szep 
tycka, Zagórsta Halina, 
-m 


przynieść ej ciepłej odzieży 
raz takiegn obuwia i bielizny; 
zobowiązanie mocą własnoręcznie pi- 

sanego ı podpisanego rewersu do przynajmniej 
dwuletnie) służby i paddan a się w ciągu tego 
czas wszystkim, straż skarbową obowiązują- 


Ze Lwowa, 

Inaupuracya roku szkolnego na poli 
tachnice T=goraczua maugucayi o iby 
la się z powudu okiesu wojennego w 
innej niego, ni? w latch normal ych 
furimie, Ograniczyła się munowieie na 
ur tem nahaż:ństwie w kościrle pa 
ralislnym św. Mury! Magdaleny, odpa 
dla natuminst uroczyste zebranie w auli 
Politecha'k', p, łączone z przemówieniem 
rektora | wykładem naukowym. W dzi 
dlejczem nabożeństwie wzięła udzial 
gronv prol'svrskie z tektorem dr, QV 
n fskin, rektor u.iwersył tu dr, Twar 
dowski, radca dworu Rybicło, oraz gro 
no słuchaczów, Politechniki. 

Wyklady rozpoczynają salę w po: 
niedziałek na wszystkich wydziałach, w 
lokalach wynajętych na ten cel przy ul. 
Nabiejaka ! Leona Sapiehy. Gmach Po- 


Telegramy „Gazety Polskiej, 


Pisemne prośb) wraz z potrzebnymi ory- 
ginalnymi dokumentumi mają pelenci osobiście 
złożyć w komendzie c. 1 k, obwodowej straży 


skarbowej. 
Z Sosnowca. 

Organizacye zawodowa. Rzemieślnicy, łączą 
cy Się w zwiazki r stowarzyszenia, wiele trudu 
i starań musieli wlożyć, zanim u władz rosyj 
sich wykołatali zatwierdzenie statutu, Często 
araturów przed lawion ch władze nie zatwier: 
dzały, a jeżeli i zatwierdziły, to związki po 
krótkim niosunkowo czasie swego istnienia by- 
ły zamykane. Wytworzony tym spasobem slan 
rzeczy był wlaściwie przyczyny, iż tnlodzież 
od ksziałcema się w rzemiosłach stronił , nie 


Biuletyn rosyjski. 


Na marginesie wojny. 15 puź lziernika. Front zachodni: 


Wieczorem dn, 13 p źłziernika nieprzy= 
|aciel po ostizeliwamiu naszych stano: 
wisk w akol cy Strobowa (7) podjął ofen- 
zywę przeciwko naszym wysudiętym ro- 
wom. Kontratakiem i walką na bagnety 


Dąbrowa, 18 października, 


widząc w lem korzyści, jakie po ukuńczeniu a r 23 _ (mj) „Ce ne sont que nos enfanta 
teruinu lub praktyki z wyżwol nia na czejad. | tochaiki, jak wiadomo, E E qui arriveront a la [rontiere allemaade".|wypatto go, przyczem zadano mu wiel- 
ników | wypissnem na majstrów byłyby ich|zostoł na szprta) wajskowy. Urzęduje kie straty. 


(Dopero chyba dzieci nasze dotrą da 
gran cy niem eck ej) —tak wyraził się je 
den z żołnierzy Daucuskich, wzięty do 
mewoh na i Somme, Charakt:ryzu- 
je to ducha beznadziejności, 
jaki ogarnia żołnierzy francuskich na 
widok tre'skutecznych krwawych ofar, 
„onuszouych od miesięcy, loni znowu 
ieńcy Í ancuscy opowiadają, że Anglicy 
wytykają się od slużby w piechocie i 
wolą pracować przy artyleryi, wskutek 
czegu między żołnierzami f ancuskimi a 


udzialem, Obecnie syluacya się zmienila. Myśljtam jedynie rektorat w dawnych czte 


zakładania związków samodzielnych budzi się |ęech ub kacyuch na | piętrze. Aula Po 
w każdym zawodzie rzemieślniczym ladzie | i. pmiki BOB ao Bóg: 
się zrzeszają, łączą — powstają stowarzyszenia, ię A l AG 
cechy i związki. Władze ukupacyjne w tym] jednej mieści się oltarz i kaplica 
wypadku nie stawiają przeszkód żadnych W|szp talos; w Urugiej zaś za parawanem 
Niemczech każdy mieszkaniec należy do paru|s.Jad rozma tych sjuzętów, zebranych 7 
conajinniej, jeżeli nie kilkunastu stowarzyszeń MEEA ruo a aklan ya 
Dlatego też organizacya stanęła na uslugi H y y yeh. daj 
współczesnego świata germańskiego.  poślów Na wykłały zapisało się dotąd n e 
wielu rzec.y, które winniśmy przejąć od ma-|spelua stu sluchaczy, czyli przeszlo 90 
ACH AA w PENEI rz AE proc. mniej, niż wynosła Irekwencya w 
ich śladem i łączyć się w związki i sta- M $ 
EGW SUN kuluralne, Jeszcze | urnialnych PR, Waie kazy ZD 
wiele na tem polu do zrobienia, Są insty ucyefobecnie zapisanych ob=jmie, jak daw- 
społeczne, uióre sstniajg przed wojną, dzisiaj|ulej, wydział inzyniery'. Komenda mia 
ucięły sobie drzemkę. Jesl caly szereg zawo”| stą zezwoliła, aby sluchacze Pulitechni- 
dów, dotychczas nie zcżeszanych Wielu jesz-| ki którzy pełają obec ie lżejszą służbę 
sze, jak galyby nie uznewałn, co lo jest właścj t. So t E TEE 
ciwie organizacya? Dzielniejsi  eneigiczniejsi| #ujsxową we Lwowie, mogli korzysta 
z wykladów. Zap'sało się już kilku, między 
nimi jeden legiunista polski, Grono pro 


winni dać inicyatywę w (yim kierunku i poza 
uświadonueniem, mecnby szła rzeczywista pra 
p~ fesurów liczące okolu 40 osób, zmniej- 

azyło się o 10 sł, 4:ch z nich dostalo 
się do mewoli, dwóch zustala wywie 
zianych przez Rusyan, dwóch w czasie 
inwazy! wvjechału ze Lwowa do swoich 
rodzin w Rosy! i tam zostało odc ętych 
od Lwuwa, dwóch służy obecnie przy 
wojsku. 


W okulicy na północ od Korytnicy 
nasza waleczae oddziały po zasariej wal- 
ce zajęły rowy nieprzyjacielskie | zdo: 
były dwa karabiny maszynowe, oraz 
wzięły jeńców do niewoli, O Iparto pięć 
zacieklych kontrataków, po sobie nastę: 
pujących i w walce na bagnety zadano 
nieprzyjac elowi wielkie straty 

W okolicy Mieczyszczowa (10 klm, 
ma połułniowy zachód od Brzeżan) uni- 
testwiono naszym ogniem próby nu- 
angielskimi duchodzi nieraz do sprze-ļ przyjaciela zaatakowania naszych oddzia» 
czek, kończących sę hóiką, łów. Oldziały nieprzyjacielskie, które 

W nieszczęśliwej Fianvyi zarzynajpróbowały k lkakrotnie zaatakować na- 
się coś zalamywać, Wydaje się, że gło |sze stanowiska w ukolicy Kirlibaby i 
wy spukaja'ejsze zaczynają F! zumieć cą Doruawatrv, zostały odparte, 
ły be:sens woj y, którą Fra cya bez Frout Dobiulzy: Niema nie ważne- 
żalnegu celu dla siebie prowadzi i wy |go du doniesienia, 
łącznie na własną tylko szkodę. Głośn A Gej 
Aniol France lęka się jeszcze R Biuletyn rumuński. 

w elzieć, że Fiancya krwawi się hezce- 15 października, Na froncie pál- 
lu, ale mówi już otwaice, że aczkol |nocnym i półaacaowschodnim wojska | 
wiek nienaw ść Fiancujów do Niemców |nasze w górach Caliman zostały colnięte 
est bardzo wiel«», większa jest jesziz-|jku granicy. Na poolulaie od Ful- 
u Francuzów tęstaota za pokojem. ghes (?), Gyergyo (Poelgyes?] została 

Śicyal sc! f ancuscy łu lzą się jesz-|sieprz. piechota p zez naszą aityleryę 
cze, że rząd francuski prowadzi tą woj |zmuszona do uceczki, W górnej części 
nę „tla wolności i sprawiedliwości”, ale|doliny Cicsz na zachód od granicy 
jeden z nich z okazyi sprawy pulskiej| walki artyleryi. Pod Palanca i Gyimes 
powiada, że gdyby okazalo się, iż tak|małe potyczki. W dolinie Lucul (?) sil- 
nie jest, rząd ten „sputkałby się z po |ne walki pograniczne. W dolinie 
ważną opozycgą proletaryatu trancus |Loitys odpariiśmy krwawo wszystkie 
kiego i narazilby się na zerwanie p' fataki nieprzyjacielskie na granicy. 
koju wewnętrznego Francy.".. Spodzie:| W dolin e Brzeu gwałtowne walki gra- 


Z Puław. 
Sprawa instytutu rolniczego znajduje 
się na zupelnie pomyślnej drodze. Piu 
jekt reorganizacy! uczelui Puławskiej 
wraz jej budżetem oraz przychylnymi 
wniaskami Generalnegu Gubernatorstwa 
wojennego zostal przesłany du ministe 
iyun osalaty. Jest nadzieja, że z uply- Zawieszenie wydawnictwa „Dziennika 
wem bieżącegu tuku wszystaie kateudiy Polskiego‘. Wychadzący we Lwowie 
w Puławach będą obsadzone | dzialal | Dzjennik Purski” zamieszcza w uume 
ność nowej uświatuwej plecówki zosta-||,, z lágo l. m. następujące zawia lo 
nie wznowiona w całej rozciągiości. miecie: 
Z Lublina „Z powodu ponownego zuacznegu 
Przenies enie prochów powstańców | podiożenia papieru, tudziez wogóle nad- 
1863 r. Duma 22 b. m, w niedzielę ud-|zwyczajnych buiności wydawniczych, 
Będzie się w Lublinie CEE że Wo aby SEO kami wajanaymi, emu- wać s'ę trzeba, że I to złudzenie pryś-|niczae. Wszystkie oleprzyjaclelskie 
miesienia straconych w r, 1863 przez Mus |szeni jestesmy z duiem dzisiejszym cza- nie iże demokracya francus-|ataki odparte, Jednej jedycej kompanji 
kali powstańcow z pola za koszaram |sowo zawies ć wydawnictwo „Dziennika |. ujrzy się jedynie narzędziem de-|nieprzyjscielskie| zabraliśmy 6% jeńców, 
m BICYCLE EREE UN Polskiego”. Wyrażając nadzieję, że w spotycznego caratu, czem była od po |Pud Bratucea (7) i Preclus (7) lekkie po- 
Pi»guący przyjąć udzi.ł w tym BOYA pumyś oiejszym a niedługim czasie wy: czątku wajny. Tem samem była może ; tyczki Pud Predealem ażywione star: 
tym obrzęńzie zbierać się będą na placu ļJawnictwo wznowimy, prosimy naszych jest demokracya angielska, ts|cia, W nocy ofparhámy nieprzyjaciel- 
za koszaiam', obok ogrodu watzywnego,|P, T. prenunierztorów, czytelników 1 jednak, prąc do wojny, broniła przynaj-|skie ataki, a przechodząc następnie de 
LE W RBC PCE liter? A sę pizyjac'dł p zachowanie dlajnas. dalnzej mniej samolubnych interesów kramur-|ofsnzywy wyparliśmy wroga z doliny | 
SE IECEDIE? OWO Eda JR życzliwości”, skiego Alb'onu, gdy tymczasem demo-|Poistoca (7), Bardzo żywe walki kola 
PEPA pragnące przyjąć udzial w kracya francuska kierowała się wyłącz |Rucaru, gdzie nasze wojska utrzymały 
tej uroczystości, proszone są O zglasza- me szkodliwemi dla Francyi i dla de-|pozycye, W dolinie Aluty walka arty- 
Ble Bię dv redakcy! „Ziem! ZEE $ mokracy! przywidzen'ain'. Okropne stra |leryi i lekkie starcie na całym froncie, 
gdzie bliższych informacyi udzieli jeden ty nad Somme pozwelą moze zrozumieć| W dolinie Juil zdobyliśmy grzbiet górski 
z członków Komitetu, A Francuzom calą bezowocność tej rzezi,|Negru | Zancaga (?) biorąc do niewoli 
Oddział Handlowy lubelskiego Tow. Losy Rumunii mogą być tym|olicera z 40 żołnłerzami, Pod Orsową 
rolniczego rozwija się bardzo poważnie Irohiazgiem ua szali, któ y odsłoni calą| wajki dzialowe, Na pułudniawym fron- 
w czasie wojny. Dowodem tego fakt, prawdę, Dupóki Rumunuwie byli neu-|cje wzdluż całego Dunaju walka pie- 
że obiót ogólny, który w roku tratni, można się było lulz é wagą 'ch|choty i artyleryj. W Dobrudży ne no: 
1915 wynosił 1,773,099 ubl, w toku zaś pomocy dla czwóraliansu. Dziś, gdy sa| wego, 
1916 do 1 paź lziernika podaiósl się do ble, bielmo z nezu znika, Gdy zostaną 
wysokości 3,573,102 iubi ; zaznaczyć na: toabe, dla Francy!, jak i dla całego 
leży, że na kwotę tę złożył się w pier: cewńóraliansu nastąpi katastrcła moral 
wszym względzie handel produktami na. Dlatego front rumuński budzi dzi 
spożywczym, sprzedawanymi z zyskiem siaj szczególniejszą uwagę, Hin den 
z dziećmi legionistów polskich wydał zaļb urg zapowiedział, że już w bardzo 
Oddzial Handlowy L. T. R. 1ozsre- | pozwoleniera Najprzewielebniejszego | kratkim czasie ostitni żołnierz rumuński 
rzył, jak wiadomo, swą działalność na|Księcia B skupa Sapiehy katy zalobue|zostanie wypędzony z S'admiogrodu. 
całą ziemię Lubelską, Ciekawem jest|na dzień Wszystkich Świętych, któremi Wtedy zacznie sę epilog sprawy 10- 
przeto wykazanie ruzwoju ihi, Zamość |zagiast iluminacy! | kwiatów strojone | puńskiej,,, em i Usługa, Arózklawanegnwilirumnie 
miał miał obrotu 264,000 rubli, Opole|być mają mogly naszych zmasłyih... Rozumi-ją to dcbrze czwóralianć |ale czysto, TAAA a 
232,000 r.. Rachów 11,000 r, Kraśnik, Przez cześć dlu tych, co p szli w|Stad to przechodzą owe toskliwe glosy |tłacyi Banku Krajowego ul. 3-go 
258,000 r., Puławy 473,000 r, Siedlhiszczeļ nubaterski bój o wolność, pam ętajiny o|o Rumunji w parlamencie angielskim, Maja. y 
53,000, 1 Krasnystaw, założony w daiu ljiodziaach, ktore puzostuwil, porwau|jlategu to Moskale nowym! mas - 
lipca b. r. 73,000 r. centrala Odlzialn|świętym zapałem | umilowaniem spra-| wymi atakami na Wolyniu | w  Galicyi 
Handlowegu L. T. R, wraz zf lami da |wy ponai wszystko, Opieka nad 10dzi-|ysiłują odciążyć frut rumuński, Oczeki: 
je utrzymanie 74 rodzinom pracowników,|nami ich to obowiązek tych, co pozu-|wanią zawodzą. Moskale ponieśli ciężką 
przyczem wypłaciła in w roku ostatn'm|stul! — to jedyny spusób wyrażenia IIn | klęskę, 
51213 rubli jako pensyę uraz 25,600 r.|czci i splicenia długu wdzięcznuści zu Nie tylko na lądzie, alei na morzu 
jako gratylikacyę oraz dodatki drożyź |krwawe ofiary. Czuwając nad rozwojem| zwóraliantom dzieje się niedobrze. Ła- 
niabe. dzieci zarówno pod względem moral |dzie podwodne państw sprzymierzonych 
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Z Krakowa. 

Opieka nad dz ećm, leg anistów, Kra 
kawskie Kalo Ligi Kobiet N, K. N. o 
glasza następującą odezwę: 
Rodacy | 
Zbl ża sę święto umarłych. W dniu 
tym obyczajem, od lat wielu przyjętym, 
prócz ufiaruwanych modlów, stromy 
groby naszych ukochanych — elicąc tem 
samem dać im dowód, że żyją w ser 
cach naszych, że pam ętamy o nich, choć 
odeszli. 
Wyjątkowe warunki obecne zule 
walają nas do wyjątkowego obchodze 
ula tegoż Święta. Komitet opieki nad 
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OGŁOSZENIA. 
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Poazukuję od I go listopada pa 
koju umeblowanego w nowym da- 
fuu, z oświetleniem elektrycznem, opa 


Od Administracyi. 


Zwracamy uwagę, że cena zostala 
podwyższona tylko na numerze zwyczaj- 
nym, dodatki mają być sprzedawane 
nadal po 10 halerzy. 
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